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Cala nasza załoga kierze udział

w długookresowym

współzawodnictwie pracy

Tysiączne rzesze górników, hutników, metalow
ców i włókniarzy wzmożoną pracą, ofiarnym czynem 
produkcyjnym wyrażają swoje uczucie dla pamięci 
Wodza mas pracujących całego świata tow. Józefa 
Stalina.

Na wezwanie załogi kopalni „Stalinogród" nasza 
załoga postanowiła wzmóc wysiłki dla wykonania 
z honorem zadań przewidzianych w 4 roku Planu 
6-letniego.. Przystępując do długookresowego współ
zawodnictwa załoga naszej kopalni jednoczy się i po
tęguje swe siły w walce o stalinowskie idee pokoju

Inowili zmechanizować zała- 
dunek węgla do kotłów w ter-

Młodzież

współzawodnictwo socjalistyczne wymaga 

zorganizowania, kierownictwa, systematycznej 

analizy jego wyników, wymaga od Partii i ma

sowych organizacji społecznych nieustannej 

inicjatywy i troski o rozwój coraz to nowych 

form współzawodnictwa, o rozszerzanie jego 

zasięgu i rozmachu“.
B. BIERUT

i socjalizmu.

Najbardziej cenne zobowią? 
zania podjęła załoga Oddz. 
LX^--ktÓ!!ar--j»l«r'jedytTa,-iw -na
szej kopalni realizuje swoje 
zadania miesięczne w 110%. 
Załoga tego oddziału kiero
wanego przez sztygara Alfre
da Torbusa postanowiła wy
konywać do końca roku prze
ciętnie po 105% miesięcznie. 
W kwietniu np. oddział ten 
wydobędzie ponad plan 1339 
ton węgla

Najbardziej wartościowe zo
bowiązania podjęli na tym 
oddziele tow. tow Stanisław 
Wójcicki i Marian Budek, po
stanawiając dawać dziennie 
o 18 ton węgla więcej niż do
tychczas.

, Podobnie cenne zobowiąza-

nie podjęła załoga oddz. VI 
kierowanego przez sztygara 
itakar Górnicy tegmoddziału 
dadzą w kwietniu 1976 ton 
więcej ponad plan a swoje 
zadania będą realizowali prze
ciętnie w 107%. Nie pozosta
ły w tyle i załogi innych od
działów- Załoga oddz. I da 
dodatkowo 312 ton węgla mie
sięcznie ponad plan W ślad 
za górnikami idą pracownicy 
oddziałów pomocniczych, .któ
rzy doceniając ogromny wy
siłek górnika postanowili tak 
usprawnić pracę swych wy
działów, aby gwarantowała 
ona realizację zobowiązań 
podjętych przez górników..

Tak np. pracownicy Wy
działu Elektrycznego posta-

frontu współzawodnictwa pracy

Damy więcej węgla naszej ukochanej Ojczyźnie

Klasa 
świata

robotnicza całego
okryła się żałobą.

Umarł człowiek, który bro
niąc jej praw poświęcił cale 
życie. Stalin odszedł, ale zo
stała klasa robotnicza uzbro
jona w Jego naukę, został 
międzynarodowy ruch robot
niczy, który pod kierownic
twem Stalina wyrósł na nie
zwyciężoną potęgę. Cios, któ
ry nas spotkał, niewątpliwie

będą starały się wykorzystać 
wrogie nam siły, aby osłabić 
naszą jedność, nasz entuzjazm 
twórczy, nasze socjalistyczne 
budownictwo, naszą Partię- 
Spotykają jednak one silną 
i zwartą klasę robotniczą, 
uzbrojoną we wskazania Wiel
kiego Stalina, spotykają lu
dzi, którzy nie ugną się przed 
niczem. Więcej — spotykają 
wzmożony wysiłek, spotykają

Członkowie naszej załogi 

proszą o przyjęcie do Partii

Na wieść o zgonie Tow. Stalina, 
Genialnego Wodza mas pracujących 
całego świata, przodujący ludzie na 
szej kopalni postanowili wstąpić do 
Partii, która realizuje jego wielką 
naukę i niezawodne wskazania. W 
ciągu 2 tygodni 14 przodujących 
górników i ładowaczy złożyło poda
nia o przyjęcie do Partii. Pragną

zmianowy słuchacz Wieczorowej 
Szkoły Inżynieryjnej, który w proś
bie swej motywuje chęć wstąpienia 
do partii tym, że polityka partii wy 
raża dążenia mas, że klasie rob. i 
mądrej polityce partii zawdzięcza 
swoją pozycję społeczną, że nie mę
czy go trwoga o los jego dzieci.

Śmierć ukochanego Wodza i Nau

zobowiązania produkcyjne, 
którymi klasa robotnicza czci 
pamięć swego Wodza- Będzie
my pracować tak, aby tysiące 
pociągów węgla płynęły wciąż 
,wzrastającą falą z naszej ko
palni, z naszego wojewódz
twa stalinogrodzkiego do 
miast i wsi naszego kraju, 
jako świadectwo tego, że żyje 
W nas wola i myśl Stalina, że 
z energią i uporem budujemy 
socjalizm w Polsce, zwięk
szamy nasz wkład do umoc
nienia pokoju światowego

.Świadomi górnicy naszej 
kopalni, zdając sobie sprawę, 
jak bardzo naszej gospodarce 

|potrzebny jest węgiel, podjęli 
wartościowe zobowiązania

had plan do końca miesiąca 
1000 ton Ob. Roman Zawadz
ki ze swoim zespołem daje 320 
ton ponau plan, a brygada ścia 
nowa ob Zenona Napbry 640 
ton ponad plan Ob. Jan Ci- 
chopek i Ludwik Pycia zobo
wiązali się upędzić 9 m b. 
chodnika ponad swoje zada-

minie do 1. 1V. br., co da 
18000 zł oszczędności, rocz
nie. Pracownicy Wydziału 
Maszynowego postanowili 
przeprowadzać dodatkowo re
mont 1 głowicy zgrzebłowej 
ponad normę — w stosunku 
miesięcznym, aby bezpośred
nio przyczynić się do zwięk
szenia wydobycia.

Pracownicy Oddziału Elek
trycznego — dół, postanowili 
między innymi starać się o 
przedłużenie żywotności elek
trowozów i oddawać je do ka
pitalnego remontu zamiast po 
1 roku —po roku i 2 miesią
cach. Da to 15.000 zł oszczęd
ności w stosunku rocznym

Do Rady Zakładowej i POP 
napływają dalsze zobowiąza
nia ze wszystkich oddziałów 
i wydziałów- Podsumowania 
wszystkich zobowiązań doko
na nasza załoga na swym 
ogólnym zebraniu, gdyż dal
sze zobowiązania wciąż na
pływają. Apel załogi kopal
ni „Stahnogród" nie po
został. bez echa. Zbliżający 
się dzień urodzin Wodza na
szego narodu tow. B Bieruta 
i dzień 1 Maja — święta lu
dzi pracy, święta całego na
szego narodu uczci załoga 
wzmożoną pracą i dodatko
wymi tonami węgla.

Entuzjazm i rzetelne prze
myślenie zobowiązań pomoże 
naszej kopalni wyjść z kryzy
su w jakim znajduje się od 
szeregu miesięcy. Pierwsze 
meldunki z frontu realizacji 
długookresowych zobowiązań 
podamy w nąszym następnym 
numerze-

swoje zadania

Młodzież naszej kopalni wra^ 
ze swoimi brygadami czy zespo
łami młodzieżowymi' zobpwiązu- 
je się wysoko przekraczać swoje 
normy. M. in.: Młodzieżowa bry
gada ścianowa z oddz. V na cze
le której stoi młodzieżowiec — * 
Jan Fijałkowski zobowiązała 
się wykonać w miesiącu lutym 
110 proc, normy, a wykonała 120 
proc, normy. Także brygada w 
oddz. II w II dekadzie marca o- 
siągnęła już 124 proc, normy. 
Trzeba zaznaczyć, iż inne bryga
dy młodzieżowe pracujące w in
nych oddziałach naszej kopalni, 
Szybko podążają za wyżej wy
mienioną brygadą, która w swej 
pracy codziennej przyczynia , się 
do wykonania Planu 6-letniego 
przed terminem.

Brygada młodzieżowa pracu
jąca przy transporcie drzewa w 
oddz. II w której przoduje Ed
ward Kuzior, zobowiązała Się 
wykonać w m-cu lutym 130 proc, 
normy, a wykonała swą normę 
w 249 proc, normy. Wśród sta
rych górników naszej bohater-' 
Skiej.załogi wyróżnia się tow. 
Zenon Napora z oddz. VI. Stoi 
on na czele młodzieżowej bryga
dy, która wykonuje średnio swe 
zobowiązania w 125 proc. W 
brygadzie tej zasługują na wy
różnienie: Stanisław Rak, Ma
rian Sitar.ek, Stefan Paulus I 
wielu innych.

N^oddz. V brygada transpor
tu drzewa na ścianie, która mi
mo trudności jakie można spot
kać na oddz. V, wywiązuje się 
należycie % ze swych zobowią
zań, aby nie zawieść organizacji 
ZMP. Brygadzistą tej brygady 
jest Henryk Graff, który wykonał 
zobowiązania w m-cu lutym 
wraz ze swoją brygadą 229 proc, 
normy.

Wykonami wyżej ; wymienio
nych brygad winni zaintereso
wać się wszyscy młodzieżowcy 
naszej kopalni i powiększyć sze
regi współzawodniczących.'

Ireneusz Zawadzki

Do braci górników!

nie. Podjęli również zobowią
zania ob. ob Stanisław Bie-

produkcyjne. Ob. Słuszniak 
Wincenty ze swoją brygadą 
ścianową zobowiązał się od 
dnia 15. III. 53 r. do końca

niaś, Jerzy Kuraj 
nych

Cyfry te mają 
mowę. Świadczą

i wielu in-

swoją wy- 
one niezbi-

cie, że nasza klasa robotni
cza, trzon naszej Partii, to 
ludzie oddani sprawie prole
tariatu i zrobią wszystko, aby 
socjalizm zbudować jak naj
szybciej-

Zobowiązania długookreso
we, jakie nasi górnicy podjęli, 
a które będą zrealizowane do

oni walczyć w szeregach Partii o czyciela całego proletariatu, zdwoiła 
wcielenie nieśmiertelnej nauki Józe- naszą gotowość bojową, skupiłaI 
ta Stalina w czyn. scementowała jeszcze bardziej więz

Wśród nich znajdują się: górnicy, łączącą naszą załogę z Partią, co 
ładowacze, technicy i kobiety. Jest daje nam gwarancję szybszego mar 
wśród nich ob. Jan Chytry. Tadeusz szu do socjalizmu.
Kawka, Edmund Wower — sztygar 1

miesiąca wydobyć 750 ton 1 kwietnia br. — oto również 
węgla ponad plan. Młodzieżo- świadectwo zdrowej postawy 
wy zespół ścianowy z przodo- naszych górników, to świade- 
wym ob. Fijałkowskim pod- ctwo ofiarności klasy robot- 
wyższył swoje zobowiązania o niczej, która rozumie, 
dalszych 120 ton. Zespół ścia- mienną pracą utrwalimy po
nowy ob. Stanisława Krupy kój i zbudujemy socjalizm, 
zobowiązał się wydobyć po- ądyż tak uczył tow. Stalin.

i zbudujemy

ze su-

socjalizm,

W podziemiach kopalni, gdzie praca wre stale, 
Gdzie węgiel się wali rytmicznie z łoskotem, 
Plan zagląda w oczy, a przy węglach zwale 
Czarną dłonią obcierasz twarz oblaną potem, 
Od Twej czarnej dłoni — ustępują z drogi 
Twarde skały węglowe, które stały wieki, 
Zda się nikt ich nie ruszy, tylko chyba „bogi" — 
Duchy legend podziemi, tak zwane „skarbnik!" 

Wydobywasz spod ziemi czarne diamenty, 
Bez których żyć nie mogą żadne z narodów, 
Bo to jest Twój górniczy obowiązek święty, 
Boś jest fundamentem i strażnikiem grodów. 
Na Twój węgiel czeka nasza Polska cała 
I okręty w portach i przemysł hutniczy — 
Bo węgiel — to nasza waluta jak stal trwała 
I szybka odbudowa kochanej Stolicy.

MIECZYSŁAW KOCJAN 
górnik kop. „Gen. Zawadzki"



Dlaczego oddział V nie wykonuje Młodzież podejmuje

rytmicznie planów?
zobowiązania długookresowe

r Na froncie walki o wyko
nanie planu przez naszą ko
palnię oddział V znajduje się 
od szeregu miesięcy na jed
nym z ostatnich miejsc. Nie 
znaczy to, że oddział zawsze 
nie wykonuje planu. Owszem, 
były miesiące w minionym 
okresie, w których oddz. V wy
konał plan i to z nadwyżką. 
Ale to właśnie wykonanie pla
nu było raczej przypadkowe, 
no bo jak wiadomo, wszystko 
zależało od tego, czy odstawa 
urobku ściany i innych przod
ków odbywała się bez awarii 
lub też z awariami. Awarie 
miały i mają jeszcze miejsce w 
oddziale V. Otóż istnieją zwy
czajne i dobrze, wszystkim zna 
n'e zrywania się taśm. Jest to 
chroniczna choroba naszej ko
palni, a szczególnie i bardzo 
dotkliwie występuje ta nieule
czalna choroba w oddz. V.

Warunki rozwoju „bakcy
la" —-tej bardzo kosztownej i 
niebezpiecznej choroby w od
dziale V były sprzyjające. Czę 
ściowo warunki te zostały 
zmienione na poch. 6-tej trze
ciej głowicy taśmowej- Skró
cono ciągi taśmowe, by w ten 
sposób uniemożliwić zrywanie 
się taśm, które były nadmier
nie obciążone urobkiem. Nie
stety taśmy nie przestały się 
zrywać i oddz. w dalszym 
ciągu planu nie wykonuje lub 
wykonuje go całkiem przypad
kowo. $•

Zastosowanie wzmożonego 
Czyszczenia taśm również nie 
pomogło, aczkolwiek w dużym 
stopniu ułatwiło prace taśm, 
czyli pomniejszyło jej naprę
żenie jak również usunęło 
zdzierżenie się taśm. Zachodzi 
więc potrzeba jak najszybsze
go zmobilizowania wydziału 
maszynowego celem wymiany 
zniszczonych odcinków taśm, 
bo stwierdzić należy, że w taś
mociągach na poch. 6 i 6„a“ i 
piątej taśmowej jest dużo od
cinków krótkich, wypracowa
nych, które się zrywają i po
wodują długie zatrzymanie 
urobku. Te właśnie zrywania 
na zniszczonych odcinkach 
taśmy powodują nierytmiczne 
wykonywanie planów oddzia
łu. A więc maszynowcy! Wy
mieńcie zniszczone odc^ki 
taśmy w oddziale V, a oddział 
będzie rytmicznie mógł wyko
nywać plan produkcyjny.

Ale to jeszcze nie^wystar- 
czy aby osiągnąć rytmiczność 
w produkcji. Trzeba jeszcze 
mieć zapewniony front ścia
nowy i jego rezerwę, o co wi-

nien starać się kierownik od
działu i jego podległy dozór. 
Niestety, kierownictwo tego 
oddziału nie potrafiło utrzy
mać rezerwowego frontu ścia
nowego, który już był stwo
rzony. Nie miał kto odrobić 
ściany z poch. 6 na wschód. 
Nie dbał o to kierownik, jak 
również jego dozór. Od dwóch 
miesięcy zabudowany był prze 
nośnik zgrzebłowy pod ścianę, 
ale że są tam trudne warunki 
stropowe, więc czekało się do
tąd, aż konieczność zmusi do 
tej pracy. Ściana ta mogła już 
być - kilkakrotnie zamulona, 
czyli objechana z zasięgu nogi 
przy otworze nr 13, gdzie uzy 
ska się silniejszy strop.

Obecnie odrobek tej ściany 
obłożony jest na dwie żmiany, 
a można by zapytać kierowni
ka oddziału, dlaczego nie na 
trzy aby przyspieszyć uzyska
nie zapasowej ściany? A więc 
kierownictwo i dozór oddzia
łu V! Walczcie o IV ścianę, 
a Wpłynie to na rytmiczne 
wykonywanie planów.

Należy również w tych roz
ważaniach na temat rytmicz
ności produkcji w oddziale V 
wspomnieć o robotach, przygo
towawczych, które traktowane 
są tutaj po macoszemu. Moż
na ■ stwierdzić,; że pochylnie i 
chodniki nie są zaopatrywane 
na czas w materiały jak drze
wo, śruby, liny, rynny, kable, 
lutnie wentylacyjne. Usuwanie 
drobnych przeszkód w dosta- 
Wie prądu do urządzeń trans
portowych trwa niejednokrot
nie od 2 do 3 godzin. Oddzia
łowi elektryczni nie otaczają 
opieką swoich urządzeń elek
trycznych, wykonują swe za
dania bez troski o plan od
działu.

Do oddziału podsadzkowe
go, który pracuje w oddziale 
V na ogół dobrze — za wyjąt
kiem samego procesu zamu
lania tam podsadzkowych na 
ścianach, nie można mieć za
rzutów, by hamował rytmicz
ność wydobycia. Jednak czę
ste przymulanie transportów 
zgrzebłowych i opóźnianie mu 
lenia z powodu wybijania pa
kunków na linii podsadzkowej 
również przyczynia się do 
opóźnienia wybierki ściany.

Załoga oddziału V, a zwła
szcza ścianowcy wykazują wie 
le zrozumienia w walce o plan 
oddziału, ale w niektórych 
miejscach zawodzą. Rady od
działowe i grupy partyjne łącz 
nie z dozorem oddziału wiele 
będą jeszcze musiały popraco-

wać nad niektórymi członka
mi zespołów, jak również nad 
poszczególnymi pracownikami 
załogi oddziału V.

Walka o rytmiczność wyko
nywania planu przez oddział 
V trwa już za długo. A więc 
kierowniku oddziału V! Wię
cej troski o organizację pracy, 
o zaopatrzenie materiałowe, o 
roboty przygotowawcze, ó 
utrzymanie wyrobisk, a szcze
gólnie pochylni odstawowych.

Kierowniku ruchu elektrycz
nego! Dajcie oddz. Y możli
wość używania maszyn, elek
trycznych bez dłuższych posto-

jów w dostawie prądu, palenia 
się wyłączników, bezpieczni
ków itp.

A wy kierowniku oddz. pod
sadzkowego — stawiajcie ta
my i mulcie w czasie bez wy- 
mulania na ścianach i chodni
kach przewozowych;

Razem wszyscy — łącznie 
z załogą oddziału — spowodu
jecie rytmiczne wykonywanie 
planów produkcyjnych oddzia
łu V, a tym samym przyczy
nicie się do wzmożenia sił na
szej Ojczyzny, której na imię 
Polska Ludowa, ł

1 Jot. Eł.

Od dnia 24 marca 53 r. na ko- 
palni „Gen. Zawadzki" panuje ruch 
w podejmowaniu nowej formy 
współzawodnictwa. Nowym ruchem 
współzawodnictwa została objeta 
cała załoga m. im młodzież. .Mło
dzież, która podejmuje zobowiązania 
długookresowe, winna je nie tytko 
realizować, alle tak. samo przekra
czać w dużym stopniu, jak przystoi 
na ZMP-owców i niezorganizowa- 
nych, którzy winni się wysunąć na 
czoło wy ód załogi naszej kopata,: 
i alko przodująca awangarda mło
dych ludzi.

Młodzież winna dostrzegać wszy
stkie awarie j usuwać braki i nie
dociągnięcia, jakie powstałą w co
dziennej .pracy. Winniśmy w nowej 
formie współzawodnictwa podnieść 
swe wykony oraz ikwaCifikaoje za- 
'wodowe, mające na celu polepsze-

ni* stopy życiowej wśród młodzie
ży. Młodzież pracująca indywiduail- 
nće. przy robotach' węglowych i po-' 
zaprzodkowych powinna świecić 
przykładem starszym łow. pracy, 
aby naprawdę wiedzieli, że mło
dzież ma wielki entuzjazm i chęć 
do dalszei pracy. Młodzież naszej. 
kopalni nie powinna zawieść zaufa
nia, jakie pokłada w niej łow. 
Bierut. Na spotkaniu z aktywem 
partyjno-gospodarczym przemysłu 
węglowego w StaCinogrodzie. Tow. 
Bierut pkowiedział: „We współza
wodnictwie i poprzez współzawod
nictwo pracy, klasa robotnicza wy
raża czynem swój stosunek do poli
tyki partii i władzy tadowej, wy
wiera swój wpływ na .przyspiesze
nie tempa marszu naprzód ku so- 
cjaliimnowi".

St. Matysiak — ZMP.

Młodzież walczy o pokój i postęp

Już dziewięć razy pierwszy 
dzień wiosny był pierwszym 
dniem Światowego Tygodnia 
Młodzieży, jeszcze mocniejszej 
walki o zacieśnienie pisanego 
krwią w bitwie z faszyzmem so
juszu młodzieży świata. Toczące 
się w Wiedńiu Obrady Międzyna 
rodowej Konferencji w Obronie 
Praw Młodzieży są ważnym eta
pem w przygotowaniach do III 
Światowego Kongresu Młodzie
ży, który zajmie się rozpatrze
niem najbardziej palących za
gadnień młodego pokolenia. Bę
dą one również „nowym krokiem 
w przygotowaniach do 4-go Swia 
towego Zlotu Młodych Bojowni
ków o Pokój‘‘ • — głosi apel 
S.F.M.D. wzywający młodzież 
całego świata do obchodzenia te
gorocznego pierwszego tygodnia 
wiosny pod hasłem umocnienia 
jedności młodzieży w walce o 
zachowanie pokoju, w obronie 
niezawisłości narodowej, przyjaź. 
ni między narodami, w obronie 
ich praw, w walce o dalsze roz
powszechnienie i realizację u- 
chwał Wiedeńskiego Kongresu 
Narodów w Obronie Pokoju.

Tegoroczny Tydzień Młodzieży 
obchodzimy przeniknięci bólem 
po stracie Wielkiego i Ukochane
go Przyjaciela ^- Józefa Stalina. 
Zostawił on wskazania i nauki, 
które wypisane są w sercach i 
na sztandarach postępowej mło
dzieży. Pod Jego wodzą, pierw
szy naród w świecie obalił wła
dzę wyzyskiwaczy, dokonał prze
budowy życia, zapewnił swej 
młodzieży prawa do szczęścia, 
pracy i wszystkich skarbów kul
tury.

Za Jego sprawą jesteśmy 
świadkami jutrzenki komunizmu.

Pod władzą wychowanej przez 
Niego w bojach partii, sprawa 
komunizmu będzie się "rozwijać 
i krzepnąć.

Dziś wiosna jest symbolem

zwycięstwa życia, które jako na
turalne prawo natury trwa i roz
wija się. O nie walczy dziś mło
dzież Polski Ludowej - członko
wie ZMP, walczą młodzi chłopcy 
i dziewczęta naszej kopalni, od
dając trud rąk, wysiłek mózgów 
i gorące serca Ojczyźnie, która 
zagwarantowała im młodość bez 
obawy o dzień jutrzejszy.

Dlatego nasi młodzieżowcy, 
nasze brygady zespołowe — mu
szą jeszcze silniej zespolić się 
wokół Partii i Organizacji. ZMP 
wziąć pełny udział w szlachet
nym współzawodnictwie i jeszcze 
ofiarniej walczyć o przedtermi
nowe wykonanie planu.

Młodzież naszej ^ kopalni win-

na w tych dniach wysunąć się 
na czoło, aby tym samym dać 
wyraz solidarności młodzieży pol 
skiej z młodzieżą, która jeszcze 
dziś walczy w krajach kapitali
stycznych o swoje prawa, wol
ność i niezawisłość narodową.

Tegoroczny Tydzień Młodzieży 
— to tydzień 9-tej wiosny w 
naszym wyzwolonym kraju. Kieł
kuje ona nowymi tonami węgla 
i stali* kominami nowych kopalń 
i hut — dziełem naszych rąk.

„Przed wami — mówił do mło
dzieży polskiej tow. Bierut — 
stoją dziś "w Polsce Ludowej 
przebogate źródła wiedzy, myśli 
ludzkiej. Od was, od waszej pra
cy, oporu, wytrwałości i zapału

zależy abyście te nieocenione 
skarby posiedli, abyście zużytkb-- 
wali je dla narodu".

Jesteśmy budowniczymi nowe
go życia socjalistycznego oparte
go na szlachetnych zasadach mo
ralności socjalistycznej, która 
szczęście osobiste wiąże niero
zerwalnie ze szczęściem wszyst
kich ludzi pracy. Pod przewodem 
bohaterskiego 'Komsomolu, wraz z 
całą postępową młodzieżą świa
ta obchodzimy pierwszy tydzień 
wiosny 53 r. jako tydzień czynu
pod hasłem 
solidarności 
wej świata.

zacieśnienia wiązów 
młodzieży postępom

St. Matysiak

Czy fo jest popularyzacja 

współzawodnictwa pracy?

Od rozwoju współzawodnictwa 
pracy, od jego masowości zależy w 
poważnym stopniu pomyślna reali-
zacja planów produkcyjnych. Socja
listyczne ‘współzawodnictwo pracy
wychowuje typ nowego człowieka,

O pracy POP

z dozorem technicznym

Zagadnienie pracy POP z do
norem technicznym jest nader 
ważnym zagadnieniem dla zakła
du pracy. Właściwe stanowisko 
POP do dozom i dozoru do POP 
pozwala na rozwiązanie wielu 
trudności występujących na od
cinku produkcji zakładu.

Tak jak Partia w skali ogól- 
nopaństwowej tak i POP na za
kładzie jest czynnikiem kierują
cym i kontrolującym wykonywa
nie planów produkcyjnych. POP 
analizuje przebieg produkcji i 
analizuje wszystkie jego zakłóce
nia, tak po linii politycznej jak i 
technicznej. Dozór techniczny od 
najniższego do najwyższego stop- 

.nia jest czynnikiem bezpośrednio 
kierującym produkcją na poszcze 
gólnych i różnych odcinkach. Za
łoga jest najważniejszym ogni
wem wykonującym rozkazy mają
ce na celu wykonanie planów 
produkcyjnych.

Aby osiągnął wspólny cel tzn. 
plan produkcyjny, musi wystąpić 
pełne zrozumienie wszystkich czyn 
ników dla zadań produkcyjnych. 
Że są różne trudności — to nie- 
mal każdy dzień daje nam przy
kłady. Lecz pokonywanie tych 
trudności musi przebiegać w at-

mosferze pełnego zaufania dozo
ru technicznego i aparatu admi
nistracyjnego do POP. Tu i ow
dzie występuje jeszcze atmosfera 
bojaźni i lęku dozoru wobec POP 
przeszkadzająca w usuwaniu tru
dności produkcyjnych. Lęk i brak 
zaufania wynikają z nieświadoma 
ści politycznej i częstych niezna
jomości administracyjnych i służ-
bowych obowiązków, 
jący swe obowiązki
służbowe na odcinku 
i administracyjnym, 
się sumiennie, nie

Dozór zna- 
iprzepisy 

technicznym 
wywiązuje 

ma obawy
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przed POP.
Ostatnie kilka zebrań, dało przy 

kład, że POP podchodzi do zagad
nienia, obiektywnie tzn. widzi 
winnych wśród dozom, jak i 
wśród załogi. Stałe podnoszenie 
autorytetu dozoru ma na celu 
podniesienie dyscypliny produk
cyjnej i moralnej wśród załogi. 
Dozór będący czysty względem 
swoich obowiązków "nie ma potrze 
by obawiaó się ewentualnych nie- 
porozwnień, gdyż POP na pewno 
sprawiedliwie przeanalizuje jego 
prace wszechstronnie.

POP przez poważne potrakto
wanie dozom a szczególnie w o- 
becności załogi wzbudzi zaufanie 
do siebie i do całej Partii. Nie 
oznacza to, by dozór nie miał byt 
krytykowany, krytyka ta jest po-

trzebita, lecz w formie nie podry
wającej autorytetu wśród podle
głej mu załogi.

Sprawy sporne między załogą i 
dozorem przenoszone na teren 
POP, winny być rozpatrywane 
bezstronnie, zgodnie z obowiązu
jący : przepisami, zarządzeniami 
w nawiązaniu do rzeczywistych 
warunków na zakładzie.

Dozór musi nawiązać współpra
cę z grupami partyjnymi i związ
kowymi, a grupy te na pewno po
mogą rozwiązać wiele trudności 
na miejscu pracy.

który obala stare i przeżyte normy 
pracy. Na,nasze] kopalni mamy sze- 
reg wybitnych przodowników pracy 
odznaczonych za swoje wspaniałe 
1 porywające wyniki odznaczeniami 
państwowymi^ Mamy takich zna
nych przodowników pracy jak Bą- 
czak, Gradzlk, Krupa, Wójcicki 1 
wielu ilnnych. Ich wyniki pracy, ich 
nazwiska rozsławiały naszą kopal
nię. Ale to było wczoraj.

Dzisiaj wprawdzie posiadamy tych 
samych przodowników pracy, ale 
obok nich nie widać nowych, a to jest 
władnie najgorsze. Gdzie wobec te
go leżą przyczyny, że na odcinku 
współzawodnictwa pracy nastąpiło 
poważne zaniedbanie. Przyczyn jest 
dużo, niektóre z nich postaram się 
pokazać w całej swej ostrości, aby 
ujawnienie ich pomogło przezwycię
żyć niezdrowe zjawisko.

Czyż rozwojowi współzawodnic
twa może sprzyjać fakt, że górnik 
podejmujący swoje zobowiązania, 
nie ma stworzonych odpowiednich 
warunków do realizacji swojego zo
bowiązania? Każdy powie, że nie — 
ale, niestety, tak jest u nas, że wie
lu naszych współzawodników ta
kich Jak Murdzek, a nawet cała bry
gada Fijałkowskiego, która zobo- 

| wiązała się dawać po 945 ton wę- 
।gla miesięcznie ponad plan ^ co zo
bowiązań nie wykonują. Ostatnio 
np. Jerzy Kuraj podejmując zobowią. 
zanie stalinowskie nie mógł je zrea
lizować, ponieważ był codziennie 
przerzucany z przodka na przodek.

Inna sprawa — to kwartalna pre
mia za współzawodnictwo pracy. 
Odbywa się to wprawdzie „kolek
tywnie" 1 trwa zawsze dosyć długo 
po to tylko, aby 200 czy 300 osób 
dostało po 100 zł. Wielu takich o- 
trzymuje pieniądze, którzy współ
zawodnikami są tylko z faktu po-
siadania książeczki PKO. Mnie się 
wydaje, że tego rodzaju „sprawie-

Mamy w zasadnie wspólną mo- ^1^“ rozdział pieniędzy nie mo
wę, teen forma i dobór słów w wy \bilizuje, ale wręcz demobilizuje 
powiedziach jakie często staje się współzawodników pracy.
niezrozumiały dla nas, zadają- Zupełnie ciemną plamą Jest spra-

Patrzymy często na ^eden obrażaj nasza gazeta zakładowa, nasz 
lecz jak różnie go określamy. Na- radiowęzeł i kolegium propagandy
leży więc każde
Arze zrozumieć i we właściwym

zagadnienie do- masowej. Już dawno specjalna ko
misja była obejrzeć jak kop. „Jo-

świetle wyjaśnić, a na pewno znaj 
dziemy ten „wspólny język" któ
ry pomoże nam w wykonaniu za
dań na codzień i zaprowadzi nas 
do szczęśliwego jutra w naszej 
Socjalistycznej Polsce Ludowej.

inż. M,

wodnictwa pracy. Współzawodnic
two pracy na naszej kopalni musi 
stanąć na nogi. Nie ma czasu szu
kać winnych powstałych zaniedbań.

Czas najwyższy, aby -kierownic
tw o kopalni,. POP, a przede wszyst
kim Rada Zakładowa pomyślały nad 
sposobami usunięcia zaniedbań. 
Zbliża się bowiem dzień 1 Maja — 
święto klasy robotniczej. Dzień, któ
ry cała klasa robotnicza, wszyscy 
ludzie pracy czczą wzmożoną i o- 
fiarhą pracą.

wisz“ rozwiązała problem propa
gandy współzawodnictwo. Obejrza
no, pochwalono i kropka.

A u nas Jak było brak portretów 
aktualnych przodowników pracy tak 
jest Ich brak nadal. Szuka sł? pie
niędzy i fotografa. Nie trzeba chy
ba dodawać, że tego rodzaju bez
troska to grób dla ruchu wspólza-

Niewątpliwie i w tym roku zało
ga naszej kopalni podejmie szereg 
wartościowych zobowiązań. Ofiar
ność naszej załogi jest powszech
nie' znana, ale ęnana jest również 
nasza praca organizacyjna na tym 
odcinku. W tym roku należy zerwać 
z niechlubną tradycją, i przygoto
wać się należycie do podejmowania 
zobowiązań, jak również do uma- 
sowłenia i umocnienia ciągle żywe
go i rozwijającego się ruchu współ-
zawodnictwa pracy. T. P.

Z działalności OZR

Oddział Zaopatrzenia Robotni
czego przy kopalni „Gen. Za- 
wadzki“ został utworzony na 
podstawie uchwały Rządu, w 
1952 r. o tworzeniu O. Z. R. przy 
większych zakładach pracy, za
twierdzonej przez przewodniczą
cego P. K. P. G. z dniem 1 paź
dziernika 1952 r. Zakres dzia
łalności O. Z. R. winien obejmo
wać uruchamianie stołówek przy 
zakładowych, bufetów, kiosków, 
punktów usługowych, to jest war 
sztatów krawieckich, 'szewskich i 
fryzjerskich, oraz gospodarstwa 
pomocniczego ze szczególnym 
zwróceniem uwagi na rozwój 
tych ostatnich, celem stworzenia 
własnej bazy zaopatrzeniowej.

Realizując .uchwałę Rządu 
przejęto od kopalni stołówkę i 
przeniesiono ją tymczasem do 
baraku. Po wykończeniu nadbu.- 
dowy przedszkola stołówka zo- 
stanie przeniesiona do połowy 
budynku po zasadniczej szkole 
górniczej na Koszelpwie. W dru 
giej połowie budynku po zasad
niczej szkole górniczej przygoto
wuje się pomieszczenie na punk
ty usługowe O. Z. R.: warsztat 
krawiecki, warsztat szewski, za
kład fryzjerski, magazyn dla 
tych warsztatów i biuro. Roboty
napotykają na duże trudności z 
uwagi na to, że zaopatrzenie ko-

Na podstawie decyzji Mini
sterstwa Handlu Wewnętrznego 
przejęto od spółdzielni M. H. D. 
oba kioski znajdujące się na te-
renie 
są w 
wane 
kuły, 
sków

kopalni i D. W. N., które 
miarę możliwości żaopatry 
w najniezbędniejsze arty- 
Pomieszczenie tych kio- 
przedstawia wiele do ży-

czenia, lecz w obecnych warun-. 
kach, kiedy plan przestrzenny 
kopalni jest w zatwierdzeniu 
przez miarodajne czynniki, nie 
można wprowadzać żadnych 
zmian. O. Z. R. dąży do urucho
mienia kiosku przed bramą ko
palni (na mydlicach), lecz spra
wa ta napotyka na wielkie trud
ności, budynek ten trzeba odre
montować i zaprowadzić światło. 
Odpowiednie zarządzenia zostały 
złożone w Wydz. Budowlanym i 
Elektrycznym. Lecz tutaj znów 
zaopatrzenie kopalni tłumaczy się 
tym, że materiały na ten cel nie 
były przewidziane w planie zao
patrzenia kopalni.

O. Z. R. poczynił starania w 
D. Z. P. W. o przydział potrzeb
nych materiałów, lecz starania te 
wymagają czasu, gdyż przydzia
ły muszą być zatwierdzone przez 
Ministerstwo Górnictwa.

Celem stworzenia na przysz
łość własnej bazy zaopatrzenio-
wej — O. Z. R. zakupił 6 pro- 

1 slat. W planie na 1953 r. jestpalni nie może wielu artykułów I siąt. W planie na 1953 r. 
potrzebnych dostarczyć, gdyż nie przewidziana budowa nowej tu- 
byly one ujęte w planie zaopa- czarni na 30 sztuk prosiąt.
trzenia kopalni. 0. Z. R. zmu-
szony jest czynić starania o u- 
zyskanie niezbędnych artykułów, 
co pociąga za sobą stratę cenne
go czasu.

Ostatnio, po wielu staraniach 
o uzyskanie potrzebnych farb i 
lakierów O. Z. R. zmuszony był
oddać tę pracę spółdzielni ma-

Ponieważ stołówki i kioski.wy
magają stałego zaopatrzenia — 
przeto potrzebny jest własny 
transport. O. Z. R. złożył już za
mówienie na 2 pary koni w Cen
trali Obrotu Zwierzętami Cho- 
dowla w Bytomiu i w najbliż
szym czasie będziemy posiadać 
własny transport. Natomiast

larskiej. Maszyny krawieckie i | brak jest stajni na pomieszcze- 
szewską, przyrządy potrzebne do nie tych koni, czego 0. Z. R. bez 
zakładu fryzjerskiego O. Z. R. pomocy kierownictwa kopalni, 
już zakupił tak, że uruchomienie P .0. P. i Rady Zakładowej sam 
tych punktów usługowych nastą-| nie rozwiąże
pi w krótkim czasie. T» Stalka



Z życia Partii

Kampania sprawozdawczo - wyborcza 

do władz OOP rozpoczęta

j^Lot^onl^^

W tych dniach nasze Od- 
działowe Organizacje Partyj
ne przystępują do wyboru no
wych władz i delegatów na 
konferencję zakładową. Kam
pania sprawozdawczo-wybor
cza będzie przeglądem na
szych sił, naszego dorobku i 
naszych niedociągnięć.

Komitet Zakładowy opraco
wał szczegółowy plan zebrań, 
‘wyznaczył towarzyszy odpo
wiedzialnych za sprawę prze
prowadzenia wyborów, i za 
należyte opracowanie sprawo
zdań. Kampania sprawozdaw
czo-wyborcza winna przebie
gać pod znakiem słusznej i 
rzeczowej krytyki i samokry
tyki.

Ze szczególną starannością 
Egzekutywy OOP przygoto
wać powinny sprawozdania z 
działalności OOP tak aby ze
brania sprawozdawcze ujaw
niły nasze braki w pracy z 
masami, braki nasze na od
cinku produkcyjnym, szkole
niowym itp.

Ostatnie przemówienieTow. 
Bolesława Bieruta do aktywu 
górniczego 'wskazało organi-

Zamierzenia i plany pracy sekcji 

wypoczynkowo -wczasowej 

przy Radzie Zakładowej kop. Gen. „Zawadzki"

Polska Ludowa we wszystkich 
dziedzinach życia społeczno-gospo
darczego przejawia troskę o czło
wieka pracy.

Jednym z przejawów troskliwości 
Rządu I Partil, to udostępnienie 
zdobyczy kultury i sztuki człowieko- 
W pracy, Zdobycze te mają pozwo
lić człowiekowi pracy na chwilę 
kulturalnego odpoczynku, na wła
ściwe -wykorzystanie wolnego czasu, 
na poznanie tych dziedzin życia, 
które w Polsce kapitalistycznej by
ły dla ludzi pracy niedostępne.

Na terenie naszego województwa 
bardzo dużo zakładów pracy posia
da sprężyste sekcje wczasów świą
tecznych przy radach zakładowych, 
które troszczą się o kulturalne roz- 
rywkl załogi przez organizowanie 
wycieczek krajoznawczych, przedsta 
Wleń operowych, koncertów, wystaw 
itp. Jeżeli praca sekcji wygląda w 
ten sposób — dowodzi to o wysokim 
1 właściwym stylu pracy sekcji.

Na kop. „Gen. Zawadzki" ostat
nio nie działo się dobrze na tym od- robotniczego 1 Maja, stał s*ę dniem, 
cinku pracy. Nie będę pisał o nledo-w którym młodzi kopalni dadzą za- I Ludowe tak wielki kładzk nacisk.
^

Współzawodnictwo popłaca

— i jaB już zaczęliśmy mówić 
6 współzawodnictwie, to trzeba 
Wam Józefie i Mateuszu wspom
nieć przeszłe sprawy — Jak jut 
powinniście wiedzieć —, współza
wodnictwo powinno być oparte na 
długofalowej, stałej metodzie pra 
cy. Czas już skończyć z jednora
zowymi zrywami, które do nicze
go nie doprowadzają, stałe, ryt
miczne wykonywanie swych zobo
wiązań produkcyjnych jest pod
stawą zwiększenia wydajności i 
planowego wydobycia.

I wiedzcie Józefie i Mateuszu, 
najważniejsze — to żeby każdy 
górnik w przodku, zdał sobie ja
sno sprawę jak wielką odpowie- 
izialność ponosi wobec państwa 
na swym odcinku pracy. 0 tak! 
Można by śmiało powiedzieć, że 
przy rozważaniu każdego jakiego 
kolwiek odcinka naszej pracy, oka 
zuje się, że wszędzie potrzebny 
jest węgiel. Bo przecież bez węgla 
nie będzie ani stali ani cementu 
ani prądu, ani transportu, ani 
ciepła w mieszkaniach ani sa
mych mieszkań. Węgiel jest ży
ciodajną krwią, która musi syste
matycznie napływać do wszyst
kich komórek naszego życia go- 

- spodarozego. Wszelkie plany w 
hutnictwie, plany budowy ma- 
szyn, powstawanie nowych, ol-' o prawdziwym czarnym diamen^ 
brzymich fabryk i kombinatów\ cie, o tej jego nadzwyczajnej waż-1 
— uzależniane są od nas — gór- naści — my górnicy — jak je- 
ników, od tego, czy współzawod- den mąż powinniśmy brać udział\ 
nictwo jest na należytym pozio- | we współzawodnictwie i to nie ta-|

zacjom partyjnym drogę do 
pomyślnej realizacji zadań ja
kie stoją przed przemysłem 
węglowym. Trzeba, aby ko
rzystając z tej nauki organi
zacje partyjne jeszcze bar
dziej nliż dotąd zajęły się 
sprawami produkcji ' — nie za
pominając o łączeniu pracy 
politycznej z produkcyjną.

Dlatego właśnie trzeba tę 
sprawę szczególnie dobrze 
przeanalizować na zebraniach 
wyborczych. Trzeba pokazać 
w sprawozdaniach i w dysku
sji jaki był udział członków 
OOP w bitwie o plan oddzia
łowy, w popularyzacji współ- 
zawodnlictwa pracy i racjona
lizacji, w przestrzeganiu dys
cypliny partyjnej. Pamiętając 
o wskazaniach XIX Zjazdu 
KPZR i VII Plenum KC PZPR 
— omówić sprawę szkolenia i- 
deologicznego i fachowego. 
Rozwinąć oddolną krytykę, 
pokazać stosunek dozoru do 
załogi i załogi do dozoru. 
Zwrócić szczególną uwagę na 
sprawę przydzielania zadań 
partyjnych i ich ‘realizację 
przez członków organizacji, 

ciągnięciach w poprzednich okre
sach, ale chę napisać o zamierze
niach nowopowstałej sekcji wypo
czynku 1 wczasów świątecznych 
przy Radzik Zakładowej kop. „Gen. 
Zawadzki".

Zaczęliśmy od zebrania w Radzie 
Zakładowej, na którym wybrano 
sekcję i polecono jej opracować pian 
pracy na ll kwartał.

Sekcja wypoczynkowa i wczasów 
świątecznych opracowała plan na 
II kwartał br., który przewiduje im
prezy artystyczne, koncerty i wy
cieczki krajoznawcze. W miesiącu 
kwietniu, w związku z festiwalem 
filmów polskich zamierzamy zorga
nizować w II dekadzie tego miesią
ca seans dla kopalni w kinie „Baj
ka". W następnych dekadach tego 
miesiąca przewidujemy zorganizo
wanie wyjazdu na operę do Stalino- 
grodu 1 na operetkę „Domek trzech 
dziewcząt" w Chorzowie.

Postaramy się, ażeby dzień święta 

mie. Wielka jest wife nasza od
powiedzialność wobec naszej Oj
czyzny.

W tym miejscu — przypomnę 
Wam Józefie i Mateuszu słowa 
06. Bieruta: „Gdy planowa pro
dukcja węgla nie jest w pełni re
alizowana — odczuwa to 'natych
miast cały przemysł, cierpią na 
tym koleje i inne środki transpor
tu, spada zaopatrzenie ludności 
w opał, można by powiedzieć bez 
przesady, że niewykonanie pla
nu wydobycia węgla nawet tylko 
o jeden procent — stanowi na
tychmiast odczuwalną przez wszy
stkich, przez cały kraj — trud
ność i przeszkodę w pracy i w 
życiu, stanowi utrudnienie w roz
woju całej naszej gospodarki".

— Dodać jeszcze należy, że 
wszystkie konieczne dla Polski 
surowce czy fabrykaty wytwarza
my już w kraju w dostatecznej 
ilości. Wiele z nich musimy spro
wadzać z zagranicy. Walutą na
szą jest właśnie węgiel/ Węgiel 
wydobyty twardymi dłońmi gór
ników — ten żywy dowód w wy
sokiej świadomości i głębokiegb 
patriotyzmu.

Ja mówię Wam Józefie i
Mateuszu, zważywszy dokładnie 
to co przed chwilą powiedziałem 

przeanalizować jak wygląda 
realizacja uchwal partyjnych 
i ich kontrola. Sprawozdania 
opracowane starannie i wnik
liwe winny dopomóc orga
nizacjom partyjnym do polep
szenia stylu ich pracy i-wyka
zać wkład pracy egzekutyw 
OOP.•

Zebrania wyborcze odbędą 
się w czasie, kiedy klasa ro
botnicza podejmuje długookre 
sowe zobowiązania produkcyj 
ne. OOP winny ten okres wy-, 
korzystać do przewodzenia w 
tym szlachetnym zrywie — 
całej załodze. Bojowa posta
wa członków Partii, ich śmia
łe i uczciwe wystąpienia, zmo
bilizują i porwą całą naszą 
załogę do wielkiego czynu, do 

Uczmy się kierowąc socjalistycznym przemysłem

Planowanie wewnątrz - oddziałowe

Plan techniczno-przemysłowo-fir 
nansowv sporządzony jest dla ca
łego przedsiębiorstwa. W przedsię
biorstwach, w których organazacija 
jest na bardzo wysokim pozłomie. 
wprowadzono system planowania

todze opracowaną przez siebie część 
artystyczną i w ten sposób bardziej 
uczczą dzień 1 Maja. W dalszym 
etapie naszej pracy chcemy zwiedzić 
naszą stolicę Warszawę, która z 
dnia na dzień staje się piękniejsza, 
rozbudowuje się, staje się miastem 
socjalistycznym. Wycieczką krajo
znawczą będzie wycieczka do Wisły. 
Poza tym mamy zamiar udać się 
do Dąbrowy i zorganizować wy
cieczkę do Szczecina na Dni Morza.

Tak wygląda plan pracy sekcji 
wypoczynkowej i wczasów świątecz
nych.

Wykonanie zadań zaplanowanych 
może być możliwe przez sekcje tyl
ko przy wydatnej pomocy POP, dy
rekcji i Rady Zakładowej 1 sądzimy, 
że tę pomoc otrzymamy.

Sądzimy, że załoga kop. „Gen. 
Zawadzki" zrozumie cel naszego 
planu, który ma za zadanie naj
właściwsze wykorzystanie wolnego 
czasu na poznanie Polski Ludowej, 
na wykorzystanie zdobyczy kultural
nych, na których rozwój Państwo

ki udział — - ot, aby tylko figuro
wać na liście współzawodników u 
referenta współzawodnictwa -pra
cy — ale realnie, w przodku, 
kwartał po kwartale, tonę po to
nie, wykuwać węglem lepszą, ra
dosną przyszłość naszej. Ojczyzny.

Nie od rzeczy będzie, moi dro
dzy, wspomnieć o korzyściach 

współzawodnic-finansowych
twa. Przecież jasny jak słońce 
jest fakt, że W większe wydoby
cie tym, pełniejsza jest nasza wła 
sna kieszeń.
— Hej, jakże to milo, wziąć więk 

szą wypłatę, dumnie z podnie
sioną głową iść.ze szychty do cha
łupy' i szerokim gestem „ciepnąć“ 
żoneczce tysiączki... Wiecie sami 
— jaka wtedy panuje radość, na
wet dzieciaki w niej biorą hałaś
liwy udział, gdyż przy takiej oka
zji i im się coś niecoś dostanie.

— Ot — choćby wziąć na przy
kład jak zwykle, naszą kopalnię 
niektórzy nasi t -półzawodnicy 
machnęli ileś tam procent ponad 
plan, ponad swe zobowiązania, — 
Czy wyszło im to na korzyść? — 
Ano, sprawdźmy:

Kończąc tg dzisiejszą gadkę, 1 przenośnik. 
chcę rzucić apel: 1

— Ponieważ węgiel —■ to naszJ 
skarb, musimy więc dać jak naj-J

Brygadzista ścianowy z oddz.1 więcej lago skarbu Ojczyźnie —i
ZV ob. Edward Lis przy zobowią \ przez wzmożone podejmowanie is, «j„,i,, 

realizowanie podjętych zobowiąwyposażając gospodarkę na- 
zań t mobilizację do jak najszer-, rodową w najnowocześniejszy 
82800 udziału we współzawodnio-f sprzęt techniczny, nieustannie

waczy kopalni „Gen. Zawadzki( oji i podnosząc swą kulturę tech- 
E. Kapuścik * niczną — ludzie radzieccy za-

zaniu 120 proc, wykonał 110 proc. 
Wiecie ile zarobił? — 3.071 zło
tych.

— Inny brygadzista ścianowy 
ob. Zenon Napora z oddz. VI zo
bowiązał się wykonać 125 proc, 
normy a wykonał 133 proc. — co 1 

wzmożonej i ofiarnej pracy 
dla dobra naszej Ojczyzny dla" 
sprawy pokoju i socjalizmu.

Jeżeli pamiętać będziemy o 
tym, że strata jaką poniósł 
cały obóz pokoju i postępu po 
zgonie tow. J. Stalina, nakła
da na nas obowiązek wzmo
żonej czujności i jeszcze bar
dziej wydajnej pracy, to wte
dy cała kampania wyborcza 
spełni swe zadania. Uzbroi 
nasze OOP do dalszej walki z 
wrogiem klasowym, do dal
szej walki o wykonanie zadań 
produkcyjnych, o sprawę rea
lizacji 4 roku Planu 6-letnie- 
go.

II sekretarz POP
P. Szczęśniak 

wewnątrz-oddziąłowego. Oczywista, 
że planowanie to będzie wprowa
dzone we wszystkich przedsiębior
stwach' Plan wewnątrz-oddiziiałowy 
jest bardzo szczegółowy, ponieważ 
uwzględnia on wszystkie ' elementy 
organizacji pracy, ludzi i maszyn.

Zadaniem planowania wewnąłrż- 
oddziałowego jest, doprowadzenie 
zadań planowych do każdego stano 
wieka roboczego, do każdego przod
ka. więcej, bo do każdego robotni
ka wykonującego zadanie. Tak więc 
widzimy, że tu zostaje podikreślony 
i uwidoczniony .związek zachodzą
cy między pracą każdego stanowi
ska, poszczególnego robotnika, a 
wykonaniem planu calej kopalni. 
W ten sposób ułatwia się j pogłę
bia współzawodnictwo pracy. Plan 
wewnątrz-oddziałowy według obo
wiązujących insirukoji powinien za
wierać:

1)
2)
3)
4)

5)
6)

plan wykorzystania maszyn 
plan produkcji
plan wydajności pracy - 
plan zużycia ważniejszych 
feniałów 
plan zatrodnienia i plac 

ma-

plan kosztów wydziałowych.
W Związku Radzieckim, planowa

nie .wewnątaz-oddziałowe jest sze
roko słósówane, u nas pojęcie to 
pojawiło się dopiero w 1950 roku.

Planowanie operatywne jest ści
śle powiązane z planowaniem od- 
działowym. Planowanie operatyw- 
no-kwartailne pozwała na - równo
mierne wykonanie zadań planowych. 
Przecież prezes Rady Ministrów 
łow. Bierut na naradzie aktywu 
partyjno-gospodarczego w Stałino* 
grodzie wskazał na ważność ryt
micznego, codziennego wykonywa
nia i przekraczania planów wydo-.

Rytmicznie pracują kopalnie: 
Gorkiego, im. Koslienki, nr 1 i 
wiele innych. Z kopalni im. Żda- 
nowa wysłano już w bież, roku 
ponadplanowy transport wysoko 
gatunkowego węgla. Połowę te
go paliwa dodatkowo ponad plan 
wydobyli górnicy 6 odcinka pod 
kierownictwem Iwana Tbpillana. 
Wykonywanie pracy według har
monogramu cyklicznego przy

, eksploatacji . grubego pokładu 
(węglowego umożliwiło temu sta- 
Ichanowskiemu odcinkowi osiąg- 
rnięcie najwyższej wydajności w
t zagłębiu. Tylko od początku lu- 

dalo m 2662 zł. Albo wzaz dzłel-t^Z0 br. odcinek Topiliana wydo- 
ny przodowy ob. Roman Zawadz-f był ponad plan 2000 ton węgla, 
ki z oddz. VII wykonał 146 proc.(
— zarobił 2687 zł. (

— A nie mydlicie Wy czasem( 
Józefie i Mateuszu, że tylko ścia-(
nowcy tak dobrze zarabiają dzię- ( Stale wzrasta wydobycie wę- 
ki współzawodnictwu pracy? Chod), Analni nr 1 ziodnonzanl, nikowcy też nte powinni narze-\^3 w Kopalni nr o zjednoczenia 
kaó. Oto rekordzistą wśród nichJKrasnoarmiejskiego. Przekra- 
jest wielokrotny nasz przodow-)cza ona obecnie wydobycie przed 
nik pracy i dzielny, zasłużony } • „. tr7vkrń+niA
nasz przodowy ob. Jan Cichopek ” yKrotnie-
oddz. III. Wykonał 248 proc, aj Do szybkiego wzrostu oroduk- 
^t A-.?^^ ", n-w, spr26t
górnik (przodowy z oddz. I „kro- 1techniczny. Nie tak dawno głów- 
pnął“ 189 i zarobił 2376 zł. Inym urządzeniem była tu wrę-

— Jak więc z tego wynika, opła J biarka. Obecnie już w pięcia 
ca eig górnikom ich rzetelny f Drzodkach nienrzerwania war 
udział we współzawodnictwie. Ar" P r ^^^ war
do tego dodać odpowiednie wyso-fczą motory kombajnów „Don- 
kie sumy co kwartał, z „Karty Jbass“ uniwersalnych maszyrf 
Górnika", i że od czasu do czasu( Dodcinaiacvch nokład kruszą- 
„kapnie“ parę setek z funduszu ( P°acinającycn poKiaa, Kruszą- 
współzawodnictwa.... fcych węgiel i ładujących go na

Nowy etap rozwoju 

ruchu racjonalizatorskiego

Potrzeby produkcyj 
szym zakładzie pracy, 

ne w na- 
zwłasz-

cza, gdy od dłuższego Już czasu 
stoimy w obliczu niewykonywa
nia planów miesięcznych stawia
ją przed nami zadanie ożywienia 
ruchu racjonalizacji .i uspraw
nień technicznych w celu pod
niesienia wydajności i wydoby
cia. Chcąc przyczynić się do zre
alizowania planów miesięcznych 
musimy zwrócić baczną Uwagę 
na poszczególne odcinki pracy, 
starając się szeroko spopulary
zować. akcję racjonalizatorską., 

Obecnie weszliśmy w nowy 
etap rozwoju racjonalizatorskie
go, który cechuje planowość, 
który wymaga skoncentrowania 
myśli, wysiłku i uwagi na ściśle 
określonych, z góry zaplanowa
nych problemach. 

bycia. Widzimy, że Partia i Rząd 
specjalną uwagę poświęcają górnic
twu, gdyż niewykonanie planu wy
dobycia ma nałychmiautowe od- 
izwierciedlenie w innych dziedzinach 
naszego życia gospodarczego.

Dlatego też, planowanie oddziało
we jest bardzo ważne, pozwala ono 
na wykonanie planu wydobycia ca
łego przedsiębiorstwa, ma olbrzymi 
wpływ na koszty"własne, na uak- 
tywnidnłe- współzawodnictwa pracy 
i przyspieszenie marszu ku socja
lizmowi i wzrostu dobrobytu. mas 
pracujących, W dailsizyćh mych ar
tykułach o planowaniu wewnątrz; 
oddziałowych na naszej kopalni i 
wynikach jej pracy będę informo
wał załogę naszą co miesiąc na ła
mach naszej gazetki.

Kier. Działu Planowania 
(—) Józef Lis..

Pogłębiajmy wiadomości o ZSRR

Górnicy Karagandy walczą o 
jak najszybsze zwiększenie mocy 
produkcyjnej kopalni węgla. 
Przeszło 10 kopalń zagłębia wę
glowego przekroczyło już swoją 
moc produkcyjną.

Klub Techniki i Racjonalizacji 
zwraca się tą drogą do wszyst
kich czynników odpowiedzial
nych za wykonanie planów wy
dobycia na naszej kopalni, a więc 
do dyrekcji'kopalni, do wszyst
kich kierowników wydziałów.i 
oddziałów, oraz do podległego^ 
im dozoru technicznego, jak 
również do całej załogi z czyn
nikami społecznymi na czele, by 
przeanalizowali poszczególne od
cinki swej pracy, wydobyli na 
wierzch wszystkie niedociągnię
cia podając jednocześnie zarys 
wprowadzenia usprawnień racjo-, 
nalizatorskich mających na celu 
usunięcie powstałych < braków 
produkcyjnych. Spostrzeżenia po
wyższe należy ująć w formie te- * 
matyki wynalazczości pracowni
czej, którą należy zgłosić do 
Sekcji Wynalazczości (ob. Sma
lec).

Prawidłowo ujęta tematyka' 
nie powinna być ogólnikowa,, 
lecz zwięzła, ujęta w sposób ści
sły jak np.:

usprawnić transport na .pod
szybiu, gdyż tamtejsze urządze
nie jak kolejki, pópychacże, obieg, 
wózków — nie odpowiadają wa
runkom wzmożonego wydoby
cia, powstają zatory ładowanych 
wózków; rozmieścić w taki spp- . 
sób istniejące urządzenia oraz 
zaprojektować nowe, by' zapew
nić całkowite wykorzystanie szy- , 
bu i niczym nie skrępowany 
obieg wozów.

Jeszcze raz zwracamy się z 
prośbą o składanie pomysłów, 
które mogą mieć duże znaczeńie 
dla umasowienia ruchu wynalaz- 
czóści, której celem jest usuwa
nie wąskich gardeł produkcji i 
takie jej usprawnienie, by rnle£ 
sięczne wykonanie planu było:
zagwarantowane.

(K. T. R.)

pewnili ciągły wzrost wydajno
ści pracy.

W latach przedwojennych wy
dajność pracy w przemyśle 
ZSRR wzrosła 4,3 raza. W okre
sie pięciolatki powojennej wzro
sła ona o 37 proc. W latach 1351 
i 1952 wzrosła o dalszych [ 17 
proc.

Niezbędnym warunkiem wzro
stu wydajności pracy jest podno
szenie kwalifikacji robotników i 
pracowników umysłowych.; W 
Związku Radzieckim prowadzo
na jest szeroka, akcja w zakresie 
technicznego szkolenia pracow
ników. Np. w 1952 r. drogą nau-* 
czania indywidualno-brygadowe- 
go i szkolenia na kursach pod
niesiono kwalifikacje i wyszko
lono 7 milionów 800 tys. robot
ników i pracowników umysło
wych.

W Radzieckiej Łotwie w dużej 
skali rozwinęło się budownictwo 
domów mieszkalnych, szkól, te
atrów, klubów i innych instytu
cji kulturalno - oświatowych. W 
mieście Slok przewidziano w 
tym roku budowę klubu z wi
downią na 300 miejsc. Nowe do
my mieszkalne i żłobki buduje 
się na terenie Slokskiegó Kombi
natu Celulozo-Papiernic^go.

W Jeglawie jest na ukończe
niu budowa internatu dla ucz
niów jeglawskiej szkoły pedago
gicznej, tu również zostanie wy
budowane nowe kino na 500 
miejsc. W osiedlu robotniczym 
Ergli rozpoczęto budowę hotelu.

(RK.)
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Książki które warto przeczytać

Dwie powieści o „Wrześniu"

- Pamiętamy jeszcze ten strasz
ny wrzesień. Drogi zatłoczone 
uchodźcami, rozpacz matek 1 
żon,' przerażające wieści o klę
skach i drżący głos:
" — „Uwaga, uwaga, . prze
szedł!" — i zaraz potem świst 
padających bomb. Walił się 
świat, a my, bezradni, oszołomie 
ni,. nie wiedzieliśmy dlaczego 
tak się stało.

Ileż.kobiet, które nie intereso
wały, się przed wojną polityką, 
przeżywało we wrześniu to sa
mo, co Anna Zaleska z powieści 
Putramenta. — „...teraz zaczyna
ła rozumiećże przed tą polityką 
nie można się. schować w czte
rech ścianach pokoju, że kio. tak 
myśli'jest dzieckiem, które zamy 
ka oczy przed psem, kły.na nie 

.szczerzącym, wierzy ,, że z.tą sa- 
"mą, chwilą pies przestał /»■ wi
dzieć”.

— „Polityka — pisze autor — 
wtargnęła w najbardziej prywat- 
ne, losy najskromniejszych, naj
cichszych ludzi-, biła ich po gło
wie zaciekle, codziennie; coraz 
silniej... kiedyż.urzędniczka z 
.banką,, pani doktorowa, nauczy- 
'cięlka potrafią zrozumieć tragięz 
nie, prosty,'choc ; wieloogniwowy 
związek .między .stłuczeniem po
dmuchem bomby lustra, rozwale
niem domku, śmiercią bratanka 
pod -Mławą,. a zjawiskiem. nie
równomiernego rozwoju kapita
lizmu i płynącym stąd potokiem 
konsekwencji
.Kiedy?; — Diś. już to rozumie

ją. coraz lepiej. A dużo przyczyni 
ły się do wyjaśnienia tej prawdy 
dwie.książki o wrześniu Jerzego 
Putramenta „Wrzesień" i Woj
ciecha Zukrowskiego „Dni klę- 
ski".

Na przeszło 500 stronicach, 
które czyta się jednym tchem, 
dał Putrament jakby przekrój 
całego ówczesnego społeczeń
stwa, .od góry do dołu, zdemas
kował nicość,, sprzedajność łaj
dackiego rządu, który był bezpo
średnio odpowiedzialny za wrze
śniową katastrofę. Pokazał jego 
powiązania z międzynarodowym 
kapitałem, pogardę dla własnego 
kraju. Zdemaskował także tżw. 
„parlamentarną opozycję", goto
wą wraz z sanacją kopać grób 
dla Polski..

Nikogo nie brak w tej wielkiej 
panoramie dni wrześniowych: 
jest i wojsko i policja i miesz
czaństwo, chłopi i robotnicy, są 
! komuniści, którzy prosto z wię
zień pospieszyli bronić Ojczyzny
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Sezon wiosenno-letni rozpoczęty. 
Wystartowaliśmy w tym roku dość 
nieszczęśliwie bo ponieśliśmy dwie 
porażki, odniesione wprawdzie na 
obcych boiskach, niemniej jednak 
przykre porażki. W niedzielę, dnia 
22 marca nasza drużyna spotkała 
się z drużyną górników kopalni 
„Wujek" ze Stalinogrodu. Mecz za
kończył się ciężko wywalczonym 
przez nas zwycięstwem w stosunku 
4:3.

Mecz ten utwierdził nas w prze
konaniu, że zwycięstwo może od
nieść tylko ta drużyna, która poza 
umiejętnościami technicznymi, po
siada kondycję i żelazną wolę zwy
cięstwa. Jeżeli chodzi o wymienione 
walory to drużyna nasza musi dużo 
nad sobą popracować, Droga do 
awansu, do wyższej klasy jest trud
na i stroma, ale nie do niepokona- 
nia. Dowiodły tego ambitne drużyny 
górników Radlina, Bytomia, Szom
bierek j Wałbrzycha.. Czyż posia
dający bogatą tradycję sport za- 
głębiowski nie jest y stanie sięgnąć 
po laur? — Naturalnie, że tak, 
trzeba tylko aby działacze sportowi 
pomyśleli o umasowieniu sportu, o 
powołaniu coraz to nowych, sekcji 
sportowych' pod hasłem „Szukamy 
nowych talentów". Spróbujcie — 
wyniki murowane.

Sportowiec.

stojąc na czele obrońców oblężo
nej Warszawy.

Putrament nie tylko pokazuje, 
dlaczego musialo dojść do klę
ski, pokazuje pędy nowego ży
cia, które kiełkowały już wów
czas. 'Jakiż charakterystyczny 
jest moment opisany przez Pu
tramenta, kiedy jeden z jego bo
haterów, komunista Krygier, sta- 
je się ośrodkiem, wokoł którego 
skupia się garść zrozpaczonych 
żołnierzy. Na. pól grożąc, na pół 
błagając, zwraca się do niego 
podporucznik .Markiewicz.

— „Pan... komunista... jedno 
zróbcie, kraj ten poratujcie..-
,— Papie! — Krygier wybu-.

-Komunikat: Prasownicy admi
nistracja kopalni „Gen. Zawadz
ki" odpowiadając. na wezwanie 
kopalni „Jowisz" podjęli zobo
wiązanie przeprowadzenia zbiór
ki złomu na dole i powierzchni 
w naszym zakładzie pracy. W 
dniach 15. i 22 marca 1953 r. 
przepracowali .dodatkowo dniów
kę, aby pomóc górnikom iV wy
konaniu zadań miesięcznych. 
Zobowiązania byłyby cenne i ce
lowe, gdyby... były wykonane.

Skąd to przestarzałe słowo 
„gdyby" tak rzadko spotykane u 
ludzi którzy walczą o wykonanie 
planów — ale często używane 
przez nasze kierownictwo i • za
łogę w podsumowaniu wyników? 
Oceniając wyniki zobowiązania 
pracowników administracji na
szego zakładu, trzeba jeszcze raz 
chociaż ze wstrętem — wrócić do 
słowa „gdyby".

Zobowiązanie byłoby wykona-

Nowe zastępy sanitariuszek — 

podnoszą stan zdrowotności załogi

Zdrowotność w Polsce Ludo
wej jest ściśle związana z wy
konaniem zadań Planu 6-letnie- 
go. Dlatego też Rząd Polski Lu
dowej przystąpił intensywnie do 
szkolenia personelu sanitarnego. 
W trosce o zdrowie robotników 
wielkich zakładów produkcyj
nych, zorganizowano masowe 
szkolenia sanitarne, w zakresie 
udzielania pierwszej pomocy w 
nagłych wypadkach i żachorowa 
niach. Szkolenie to ma również 
ha celu nauczenie, szerokich mas 
społeczeństwa zasad higieny ży
cia. Szkolenie sanitarne, które 
przeprowadza Polski Czerwony 
Krzyż wzorując się na doświad
czeniach Radzieckiego Czerwone
go.Krzyża ma bardzo duże zna
czenie dla umocnienia obronno
ści kraju. Dowodem tego są 
wielkie doświadczenia Radziec
kiego Czerwonego Krzyża w cza 
sie wielkiej wojny narodowej, w 
któręj to przeszkolone aktywist- 
ki i aktywiści służby sanitarnej 
ofiarnie pracowali w pociągach 
sanitarnych, w szpitalach, na po
lach bitwy, oraz okazywali dużo 
pomocy, ludności cywilnej pod
czas nalotów bombowców hitle
rowskich.

W zasłużonym gronie. bohate
rów .ZSRR jest wielu członków 
i członkiń drużyn sanitarnych 
Radzieckiego Czerwonego Krzy
ża. Rozumiejąc wielkie znacze
nie tak wielkiej, i ofiarnej pracy 
jaką spełniać ma Polski Czerwo
ny Krzyż, kolo na naszym, zakła
dzie pracy ma już po za sobą 
Wiele dorobku ale dużo jeszcze do 
zrobienia. W roku bieżącym, ma 
poświęcić na wykłady 92 godz. 
(przeprowadzono już 28 godz., 

chnął także.— Co pan do mnie 
z pretensjami'? Czy ja, czy my 
rządziliśmy Polską? Nas prze
cież jak psy ścigano po, całym 
kraju! Czy nas przedtem posłu
chali jak mówiliśmy, krzyczeliś
my, żeby tacy jak pan zrozumie
li, gdzie ich sanacja ciągnie...

— A zresztą — rzekł cieplej 
— żebyście.. wiedzieli... My, nikt 
inny... My.ręką — przed siebie 
na Warszawę, na Wschód poka
zał".

Takim samym akcentem, wę
drówką na wschód, bo stamtąd 
tylko mogło przyjść wyzwolenie, 
kończy - się książka Zukrowskie- 
go. Nie obejmuje ona horyzon-

IW, — gdyby w dniu 14 znalazła 
się jedna osoba, która by rozdzie 
liła ludzi na poszczególne od
działy wg. znajdującego się tam 
złomu,

— gdyby do każdej grupy lu
dzi przydzielono odpowiedzial
nego pracownika dla wskazania 
co należy zaliczyć do złomu i 
odtransportowania,

gdyby kierownicy oddziałów 
nie podeszli bezdusznie do akcji 
społecznej i docenili ważność zo
bowiązania,

gdyby kierownik oddziału VI 
Rak nie posługiwał się w robocie 
ha oddziale... pijanym pisarzem, 

gdyby ludzie ze złością nie 
mówilf, że więcej na dół nie po- 
jadą aby się obijać,

gdyby zbiórka złomu była na
leżycie rozplanowana no i zor
ganizowana, co w sumie dałoby 
lepsze wynikł. 

w tym 10 politycznych). Wykła
dy te odbywają się pod kierow
nictwem lekarza zakładowego 
Mieczysława Rogalskiego i kie
rowniczki Ośrodka Zdrowia ob. 
Piotrowskiej. Wykłady rozpoczę
ły się od dnia 5.11. 1053 r.

Słuchaczki tych wykładów są 
przeważnie członkiniami ZMP, 
które dwa razy w tygodniu tj. 
w poniedziałek i czwartek uczę
szczają na kurs. Po ukończeniu 

tńw^tak szerokich Jak panorama 
Putramenta. Jest opowieścią o 
zdradzonym żołnierzu. Jest, jak 
autor, sam się. wyraził,- załączni
kiem do tamtej. .-

Ostatnia rozmowa żołnierza i 
Żoną:

— „Czy my jeszcze dźwignie- 
my się z tej klęski? Tyle ofiar, 
tyle .cierpienia...

— / ty śmiesz wątpić? Wszyst
kie śmiecie wyniósł prąd zagra
nicę, a został lud — ci, co nigdy 
nie skapitulują... W tej klęsce 
jest wielka nauka, tylko trzeba 
z niej skorzystać. Więc głowa 
do góry, nasza będzie Nowa Pol
ska..".

Lepsze wyniki dała zbiórka 
złomu na powierzchni.■ Świad
czy o tym zebrany i załadowa
ny złom. Drugą, częścią zobo
wiązania miała być pomoc gór
nikom na dole, przy czyszczeniu 
przenośników taśmowych, aby 
zmniejszyć postoje i awarie. By
łoby to zobowiązanie wykonane 
— i znów to samo słowo. — 
„gdyby" tym razem nie zawiedli 
Ci co zobowiązanie podejmowali 
i składali- podpisy. Kończąc na 
tym zapytuje: Nie wstyd wam 
koleżanki i koledzy — współza
wodnicy?

Bierzcie przykład z kolegów 
z Wydziału Normowania, takich 
jak Zenon Orzechowski i Ste
fan Leśniak, którzy mają w ro
ku 1952 po 35 dniówek prze
pracowanych dodatkowo na dole, 
a w 1953 r. przepracowali już po 
8 dniówek dodatkowych.

tego kursu, uczestnicy będą zo
bowiązani zdać egzamin, a co za 
tym idzie -— w szeregu wyszko
lonych sanitariuszy ofiarnie po
magać chorym robotnikom nasze 
go zakładu pracy. Nasze szkole
nie sanitarne niewątpliwie przy
czyni się do wykonania. Plami 
6-letniegó, wzmocnienia gospo
darczego i obronnego naszego 
kraju — do wzmocnienia sił 
światowego obozu pokoju.


